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światowa
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Widziałam jak gonili Zydów do Sobiboru
To było strasznie. Straszne było bombardowanie. Jak przyjdzie tylko wieczór, to
dzwony biły. Ja teraz mam taką nerwicę lękową, tak się wszystkiego boję. Dzwony
biły, syreny trąbiły na alarm. I musieliśmy zawsze, takie mieliśmy zasłony ciemne,
zasłaniać okna, żeby nie było światła wieczorem. Strasznie ludzie męczyli się, Boże
kochany.
Widziałam jak tą groblą ich gnali do Sobiboru. To wtenczas rozpłakałam się. Jak oni
szli  do  tego  Sobiboru,  to  mi  się  serce  kroiło.  Nie  mogłam  później  spać.  Mam
telewizor, to telewizora nie mogę oglądać, bo jestem taka wrażliwa i mam nerwicę
lękową, nie mogę się wyleczyć z tego. Tam palili  tych Żydów, widziałam jak szli.
Wiedziałam, że idą na śmierć. Ja spać nie mogę. Jak te matki prowadzili te dzieci.
Tutaj koło tej policji prowadziły te dzieci na śmierć. Patrzyłam jak te matki przeżywały,
jak te dzieci oddawali na śmierć, tych Żydziaków. Po prostu serce się kroiło. I do
dzisiejszego dnia to pamiętam. Nie zapomnę tego nigdy w życiu, jak te dzieci szły. To
było  straszne  piekło.  Było  pogrodzone  [getto]  takimi  drutami.  Ja  teraz  mam te
nerwicę,  to  teraz  wszystko  jak  sobie  wspomnę,  to  nie  mogę  przeżyć  tego
wszystkiego. To było żywe piekło.
Wracałam właśnie z tych zakupów, co kupowałam w tych budkach, u tych Żydów, i
idę z tymi zakupami, i patrzę - Niemiec idzie, i coś do tego Żydziaka, chyba z dziesięć
czy z dwanaście lat miał. Taki chłopczyk ładny był. I coś tam do niego mówił, a ten
uciekał. I ten zastrzelił go. Pamiętam jego jeszcze, mnie przed oczami on stoi, jak on
leżał [zabity].
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